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Wiadomości kraj owe.

Z  B e r l i n a ,  d n ia  19. K w ie tn ia .
N. K r ó l  H a n o w e r s k i  wyjechał z po- 

>Trotera do Hanoweru.

W  iadomości zagraniczne. 
P o l s k a .

Z W a r s z a w y ,  dnia 16.Kwietnia.
W ice-Kanclerz Państwa oznajmił JO . Xięciu 

Namiestnikowi K rólestw a, £e N. Pan rozka­
zać raczył, uznawać Pana Fryderyka W alen- 
bu rg , w  charakterze Konsula Cesarsko -Au- 
•tryackiego w  W arszawie.

F r a n c y a.
Z P a r y ż a ,  dnia 14. Kwietnia.

W iadom o, ze przed nie wielu miesiącami 
w ypraw iono eskadrę Francuzką do Tangeru, 
dla domagania się zadosyćuczynienia za pew ne 
obrazy , doznaoe przez Francyą z strony 
Cesarza marokańskiego, i dla wstrzymania 
C esarza tego od dostarczania nadal posiłków 
Abdel Kaderowi. Z  zadziwieniem dow iedzie­
liśmy, się w tedy o pow rćcie tćj eskadry, gdy 
o  skutku w ypraw y nic nie ogłoszono. Teraz 
p rz rc ieź  pew ną zdaje się rzeczą, źe Francya, 
•luc hając w staw ienia się gabinetu londyńskie­
go, zaniechała swego zamiaru ponow ienia na

Tangerze przykładu algierskiego. Głoszą na- 
Wet, ie  n o ta  g a b in e t u  a n g ie lsk iego  w  groźnych 
ułożona była w yrazach i obejm owała zaźale- 
P1,®.’ ^ ^ r ra n c y a  nie przestając na zaborach, 
jakie juz w  Ałryce północnej poczyniła, jesz- 
cze takie o podbiciu państwa marokańskiego 
z a m y ś la ;  z te g o  w i ę c  p o w o d u  oświadcza An­
glia, ie  uderzenie Franeyi na którykolwiek 
punkt w  państwie marokańskićm za w ypow ie- 

enle wojny poczyta. Na notę odwołaniem  
eskadry naszćj odpowiedziano. Od łćj chw ili 
Cesarz marokański przychylności swojćj ku 
Abdel Kaderow i nie taił. Za kaidą razą, gdy 
Em ira pobito i nad granicę marokańską zapę­
dzono, przyjm ował go i posiłkował jako sw e­
go sprzymierzeńca; większa zaś c z ęść  broni, 
jaką temśe ztamtąd otrzym ał, wyszła z fabryk 
angielskich. Teraz ma podobno rząd francuzki 
najoczywistsze dowody w  ręku, źe Anglia 
Em ira w spierała, i źe to wszystko działo się 
za pośrednictwem Muleja Abderramana, Ce­
sarza marokańskiego. W  skutek tego zamyśla 
rząd francuzki stanowczych chwycić się kro­
ków  > dla położenia końca takiemu stanow i 
rzeczy, i Marszałek Soult w ypraw ił swego 
Adjutanta, Pana Cailiera, do Afryki północnej 
aby zaw arł układ z Cesarzem marokańskićm i 
odw iódł go od wspierania Abdel Kadera.

K ról przyrzekł mieszkańcom w  St. Ger-



m a i n  e n  L a y e ,  ż e  w  i ch  m ie śc i e  p o s ą g  L u ­
d w ika X I V . wybtavr;.

P a n i  La f f a rge ,  o t r z y m a w s z y  p o z w o l e n i e  U- 
d a n i a  się do  l a z a r e tu ,  m a  b y ć  w k r ó t c e  d o  Pa ­
r y ż a  p r z y w i e z i o n a .

G i e ł d a ,  z d. 14. K w i e t n i a . —  R e n t y  f r an -  
cuzk i e  z n a j d o w a ł y  dzi ś  m a ł y  o d b y t  i za p r z y ­
c z y n ę  tei jo p o d a w a n o  k l ę s kę ,  po n i e s io n ą  (?) 
p r z e z  M in i s t e ry u r n  ang ie l sk i e  na  o d b y t e m  d. 
11. b.  m.  p o s i e d z e n iu  I z b y  niższćj .  W n o s z ą  
t u ,  że S i r  R .  P ee l  z b i l e m  s w o i m  w z g l ę d e m  po 
d a t k u  o d  d o c h o d ó w ,  na  w i ę k s z e  na t r af i  t r u d n o  
ści ,  aniże l i  p o c z ą t k o w o  są dz o no .  D o da j ą  n a w e t ,  
iż g a b in e t  t o r y s o w s k i  u su n ą ć  się z amyś l a .

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  dn i a  13. K w i e t n i a .

W y w o ł a n e  p r z e z  p o p r a w k ę  L o r d a  .1. Rus  
sel la d o  r ez o lu cy i  o p o d a t k u  o d  d o c h o d ó w  
o b r a d y  j es zcze  się i n a  w c z o r a j s z e m  p o s i e d z e ­
n iu  I z b y  n iższej  n i e s kon cz y ły .  P o  P.  Bu l l e rze  
z a b r a ł  g łos  P a n  B o r t h w i c k ;  a le  gdy  bl i sko pó ł  
g o d z i n y  p r aw i ł . ,  zg ro m a d z e n i e ,  gdy  już po  p ó ł ­
n o c y  by ło ,  t ak  się n i e p ok o i ć  z aczę ł o ,  że  w n i ó s ł  

' o  o d r o c z e n i e  o b r a d ,  a by  n a za ju t r z  w i e c z o r e m  
m ó g ł  s w o j ą  m o w ę  u k o ń c z y ć ;  p r z y c h y l o n o  się 
t ak ż e  do  tego.

N o w y  X żę  C le v e l an d  o t r z y m a ł  o r d e r  P o d ­
w i ą z k i  po  z m a r ł y m  X c iu  Nor fo lk .

R e n f r e w s k i r s k i  b a n k  w  G l a s g o w i e  p r ze s t a ł  
b y ć  w y p ł a c a l n y m .  Pass iva  m a j ą  w y n o s i ć  
200,000 f. szt .

P r z e z  z a w a l e n i e  s ię a r k a d y  na  ko le i  ż e l a ­
z n e j  z L o n d y n u  do  S o u t h a m p t o n , 4  r o b o t n i ­
k ó w  u t r a c i ł o  życie ,  a 5 jest  c i ężko  u s z k o d z o n y c h .

D y r e k t o r o w i e  k o m p a n i j  i ndyj ski e j  na jęl i  15 
Wie lk i ch  o k r ę t ó w ,  k t ó r e  4000  w o j s k a  p r z e w i e ź ć  
m a j ą  do  Indy i .  W  ogó l e  m a  t e r a z  r a z e m  o d ­
p ł y n ą ć  9000 w o j sk a .  M i n i s t e r s t w o  m a  żą da ć  
o d  P a r l a m e n t u  p o w i ę k s z e n i a  a rm i i  o  15,000 
ludzi .  W y d z i a ł  m a r y n a r k i  jest także  n a d z w y ­
cz a j n i e  c z y n n y ;  o g ło s z o n a  jest  d o s t a w a  100,000 
g a l o n ó w  r u m u .  Z  w a r s z t a t ó w  m o r s k i c h  w  
W o o l w i c h u ,  D e p t f o r d ,  C h a t h a m ,  P l y m o t h  i 
W  P e m b r o k e  p ró c z  k i lku  o k r ę t ó w  p a r o w y c h  
i p o m n i e j s z y c h  s t a t k ó w ,  m a  1 yć  w  t y m  l o k u  
s p u s z c z o n y c h  9 l i n i o w y c h  o k r ę t ó w .

W z g l ę d e m  n a s t ę p n y c h  w i d o k ó w  w  h a n d l u  
z b o ż o w y m  c z y t a m y  w  S t a n d a r d  co  n a ­
s t ę pu j e  :

“ M i ę d z y  d o m a m i  h a n d l o w e n i i ,  k t ó r e  się 
h a n d l e m  z b o ż a  z a j m u j ą  i o b s z e r n e  m a j ą  s t o ­
s u n k i  w  c a ł y m  k ra i u ,  zd a j e  się p o w s z e c h n e  
p a n o w a ć  z d a n i e ,  źe  o d t ą d  a* d o  n a s t ę p n y c h  
ż n i w  ce n a  p szen i cy  ciągl e p o d n o s i ć  się będz i e .  
T o  z d a n i e  o p a r t e  jes t  n a  t ć m  p rz y p u s z c z e n iu ,  
ż e  o s t a t n i e  z b i o r y  b y ł y  da l e ko  niższe^ niż ś r e ­
d n i e ,  t ak  co  d o  i lości  j ak  i j a ko śc i ,  i że  s p r z e ­

d a ż e  p r o d u c e n t ó w  d o t ą d  s w o b o d n i e j s z e  b y ł y  
n iż  z w y c z a  n i e ,  z k ą d  w y n i k a  w n i o s e k ,  że  z a ­
pasy,  j a iue się j e szcze  w  r ę k a c h  d z i e r ż a w c ó w  
zna jdu j ą ,  w  p o r ó w n a n i u  do  b i e ż ą c y c h  p o t r z e b  
b a r d z o  są l iche.  I o zd an i e  po p i e r a j ą  fa c t a ,  źe 
n a  t a r gach  w  r ó ż n y c h  ok o l i c ac h  k r a j u  o b j a ­
w i a  się d ą ż n o ś ć  do  p o d n o s z e n i a  s i ę  c e n ,  p o d ­
cza s  g d y  c e n y  w  M a r k  L a n e  by ły  s ta ł’e , l ub  
n a w e t  spad a ł y ,  s zczegó l n i e j  w  l e p s zy ch  g a t u n ­
kach;  C o  się t y cz y  j akości  o s t a tn i c h  z b i o r ó w  
u c z y n i o n o  i n t e r e s u j ące  o b r a c h o w a n i a ; U e za-  
u w a ż a n o ,  t w i e r d z ą  z z a p e w n i e n i e m ,  że bu sh e l  
p sz en i c y  t r z y  f u n t y  mn ie j  w a ż y  niż  w  ś r e d n i c h  
l a t a ch .  W z i ą w s z y  t e r a z  w  p r z ec i ęc i u  p r o d u -  
kcyą  p szen i cy  na 15 m i l i o n ó w  k w a r t e r ó w  i 
ś r e d n i ą  w-agę bu she l a  na 60 f u n t ó w ,  ok aże  się 
u b y t e k ,  z r z ą d z o n y  p r z e z  m n i e j s zo ść  w ag i ,  n i e  
l i cząc inne i  w ię k sz e j  l i chuśc i  w  g a t u n k u ,  j uż  
73  ęOOO k w a r t e r ó w .  J e s t t o  u b y t e k  r z e c z y w i ­
s t ej  i lości  z b i o r ó w ,  k t ó r y  w  ob l i c z e n i a ch  po  
z e s z ł o r o c z n y c h  żr j iwą.ch ,  n i e  w e  w ł a ś c i w e j  
w y s o k o ś c i  b y ł  p r z y j ę t y ,  i s t a n o w i  t e r az  czę ść  
p o w o d ó w ,  k t ó r e  p r z y t o c z y ć  m o ż n a  na u s p r a ­
w i e d l i w i e n i e  na s t ą p i ć  m a j ąc e go  p o d n o s z e n i a  
s ię c en .  P r z y  t e r aź n i e j s z e m  p o ło ż e n i u  b a n k u  
angi e l sk i ego  p o d  w z g l ę d e m  s t o su n ku  za pa su  
b r z ę c z ą c e j  m o n e t y  do  b i l e t ó w  b a n k o w y c h ,  nie 
zd a | e  s i ę ,  a by  da l s zy  d o w ó z  z ag ra n i cz n eg o  
zboża ,  jakie by m o g ł o  być  p o t r z e b n e ,  m i a ł  s z k o ­
d l i w i e  dz i a ł ać  na  s t o sunk i  ś r o d k ó w  p i e n i ę ­
żn y c h  l u b  p r z e s z k a d z a ć  mią ł  o ż y w i e n i u  p r z e ­
m y s ł u  i h a n d lu  na szego .*

Z d n i a  14 .  K w  i e  t h ią.
N a  p os i e d z e n iu  I z b y  n i ż s z e j  d. 13. K w i e ­

t n i a ,  p o  o d r z u c e n i u  p o p r a w k i  R u s s e l b w s k i c j  
I z ba  do  s p r a w o z d a n i a  w y d z i a ł u  o r e z o l uc y i  
m i n i s t e r y a l n y c h  się p r zyc hy l i ł a .  Na  z a py t a n i e  
L o r d a  J o h n  Russe l l  o ś w i a d c z y ł  w i ę c  8 i r  R ob .  
P e e l ,  iż o p i e r a j ąc y  się na  o w y c h  r e z o l u c y a c h  
bil  d.  18. m.  b.  p r z e d ł o ż y ć  i na ty c h m ia s t  o p i e r ­
w s z e  o d c z y t a n i e  o n e g o  w n i e ś ć  zamy ś l a .  N a  
d r u g i e  z a p y t a n i e  P a n a  ł ł l e w f t t  w z g l ę d e m  
ta r y ł y  o ś w i a d c z y ł  » i r  H. I*^«ł, źe  o b r a d y  ną d  
t a ry f ą  r o zp o c z n i e ,  sk o r o  bil w z g l ę d e m  p o d a R  u  
o d  d o c h o d u  o ty l e  p o s t ą p i ,  źe p r z y j ęc i e  jego 
s t an i e  się d o  p r a w d y  p o d o b n ś m ,  p ćz yc ze r n  jesz­
cze  p r o t e s t o w a ł  przfcci w  zdan iu ,  j a k o b y  z m i a n y  
w  za s ada ch ,  na  k t ó r y c h  t a ry la  pol ega ,  z ap ro w aV  
dz ić  z am ie r z a ł ,  s k o r o  p r z y j ęc i a  b i l u  do ty c z ą c e g o  

-po da tk u  o d  d o c h o d u  p e w n y m  będz i e .  S p u sz ć z a  
się z r e s z t ą  na  to ,  źe bi l  d o t y c z ą c y  p o d a t k u  o d  
d o c h o d u  d. 22.  po  r a z  d r u g i  o d c z y t a n y  zos t a ­
n i e ,  a  n a s t ę p n i e  z a r a z  t a r y l a  m a  pó j ś ć  p o d  r o z ­
b ió r .  P a n  W a s o n  k o ń c o w o  o ś w i a d c z y ł ,  
w n i e s i e  o  o d ł o ż e n i e  I r z ec jego  o d c z y t a n i a  b i l u  
w z g l ę d e m  p o d a t k u  o d  d o c h o d u  aż d o  n a d e j ­
ścia K r ó l e w s k i e g o  po t vy i e rd» «n i a  b i l u  d o t y ­
c z ą c e g o  t a ryfy .



Z d n i a  15.  K w i e t n i a .
T i m e s  udziela listu z B om baj  z d. 1. M arca ,  

w ię c  późniejszej daty  od osta tn ich  w iadom o*  
ści z Indy j W s c h o d n ic h ,  pisanego p o d o b n o  
p rz e z  G en e ra ła  jed n eg o  do k r e w n e g o  w  A n ­
g li i ,  treści n as tępu jące j :  ^Nadeszły  don ies ie ­
nia, źe ( iisni zd o b y to  i załogę tam eczną  liczą­
cą 1C00 ludzi w  pień w yc ię to .  S łychać  oraz, 
że G en e ra l  N o tt  dó  o d w r o t u  się go tu ie ,  c h o ­
ciaż na czele 12,000 w ojska w  K an d ah arze  
przfez kilka lat m óg łby  i pow in ie r iby  się trzy-  
t t iać ,  kiedy z taką po tęgą  z ła twością partem 
całei okolicy zos tać  m o ż e ."  W s p o m n ia n a  ga­
zeta p o w ia d a  z re sz tą ,  źe natu ra ln ie  za p r a w ­
d z iw o ś ć  tego doniesienia ręczyć nie jest w  sta­
nie, źe przecież z ź ród ła  w ia rogodriego  p o c h o ­
dzi. S t a n d a r d  przecież  o św ia d c z a  to p o d a ­
nie za obiegającą w  dniu  13. tu. b. w  t ' a r y iu  
po g ło sk ę ,  nie zasługu jącą  na w ia rę .

—  —  W ięk sz o ść  (106 g ło s ó w )  k tóra  w c z o ­
raj p r z e c iw  p o p r a w c e  L orda  J. Hussell a w ię c  
za podatk iem  od  d o c h o d u  się ośw iadczy ła ,  
w ięk szą  b y ła ,  aniżeli się sp o d z iew a n o .  G d y ­
b y  w szy scy  c z ło n k o w ie  byli g ło s o w a l i ,  w y ­
nosiłaby  może jakie 124 g ło s ó w ,  co  o c z e w i-  
stytn d o w o d e m ,  że ś m i a ł y  plan Peela  w  ogó­
le n a ró d  p o c h w a la  W s z a k ż e  w  par lam enc ie  
r ó w n i e ,  jak w  publiczności p rz e k o n a n o  się, 
źe z jednej s t rony  p o w o d y  p rze zeń  do  n a ło ­
żenia podatku  tego p rzy  w ie d z io n e , po  w ię ­
kszej części zw yc ięsko  zbito, a z drugiej s t rony  
że p r z e c iw  s p o so b o w i  repa r tycy i  w ie le  czynić 
m o ż n a  z a rz u tó w .  Ale ró w n o c z e śn ie  też p rze k o ­
n an o  się, źe nikt nic lepszego podać  nie potrafi,  
o raz  źe w  obecne j  chw il i  ink tby  w r i iu sk ó w  
s w o ic h  p rze p rz eć  n ie  zdołał.  J e s t1 także upo 
w sze ch n io r ie m  z d a n ie m , źe P e e l  nić w s z y ­
s t k i e  s w o je  p rzy c zy n y  za w p r o w a d z e n ie m  
po d a tk u  tego p rz y to c z y ł ,  p o n ie w a ż  o b w i e s z ­
czenie ich z a p e w n e b y  złe to ,  k tó re m u  zapo-  
b iedz się s ta ra ,  tern p ręd ze j  do  w y b u c h u  do- 

row adz i lo .  O b a w ia  się a lb o w ie m  istotnie 
liskićj w o jn y  z F ra n c y ą ,  w  k tó re jb y S ta n y  Z je­

d n o cz o n e  udział m ieć  m ogły  i tuszy sob ie ,  źe 
p r z e z  podatek  od  rnatątku (k tó ryby  par la m en t  
w  razie p o trz e b y  n a tu ra ln ie  zaraz p o d w y ższ y ł)  
będz ie  w  posiadaniu  ś r o d k ó w  do  dzielnego 
rozpoczęc ia  i p r o w a d z e n ia  w o jn y .  G azeta 
n iedzie lna  J o h n  B u l i  w y ra ż a  bez  og ródk i:  
• L u d w i k  F ilip  c ierp i ch o ro b ę ,  z k tó re j  w  jego 
w ie k u  nikt w y jść  nie m o ż e  a p o  śm ierc i  tego 
m ą d re g o  m o n a rc h y  w szys tk ie  o w e  r e w o l u ­
cyjne żyw io ły ,  k tó re  on  ty lko potrafił  p r z y t łu ­
miać,  na ja w  w y s tą p ią  i ro z le w a ją c  się po  ća- 
łć j  E u ro p ie  w szys tk ie  rzą d y  zm u szą ,  aby  raz  
jeszcze w a lk ę  na zabój z n iem i toczyły.« C z y  
is to tn ie  n ie b ez p iec ze ń s tw o  to tak  b liskie, te g o  
nikt z pewnością pow iedzieć nie m oże, źe zaś

zachodz i  w  rzeczy  sa m e j ,  o tern p o  w y p a d ­
kach r. 1840. nikt z a p e w n e  w ą tp i ć  nie m oże . 
C o  p o d ó w c z a s  sp o s t rz eż o n o ,  zo s taw iło  u nas 
n ieza tar te  w ra ż e n ie  i im b a rd z ie j  o b a w a  b l i ­
skiej w o jn y  się uzasadn ia ,  te in  ba rdz ie j  n a ró d  
ufać będzie  g a b in e to w i ,  k tó rego  zdo lność  i 
sp rężystość  są u d o w o d n io n e ,  i

W ia d o m o ś c i  z S t a n ó w  Z je d n o c z o n y c h  n ie  
są bynajm nie j zaspakaja jące;  gazety p r a w ie  
w szys tk ie  tc h n ą  duchem  w o jo w n ic z y m ;  o b y ­
w a te ls tw o  na w a ln y c h  z g ro m a d ze n iac h  g ło ­
śno w y n u rz a  życzen ie ,  aby  rząd  kraj ria stopie 
o b ro n n e j  p o s ta w i ł ,  b u d o w ę  o k r ę tó w  w o j e n ­
n y c h ,  zaciągi do  w o jska  i o rganizacyę tnilicyi 
nakaza ł i w  tym  celu śm iało  do  p o d w y ższ en ia  
p o d a tk ó w  przystąp ił .  W s z a k ż e  rząd  spokoj­
nie się z a c h o w u je  i nic zgoła z t«go w szy s tk ie ­
go nie ro b i ,  w id z i  b o w ie m , ,  że  w o jska  n iem a 
l tw ie rd z e  się w a lą ,  że jednak p rzv  te rn j e s z -  
cze k redy tu  b rak  z u p e łn y ,  a ska rb  bardz ie j  
spustosza ły ,  niż tw ie rd z e .

H i s z p a n i a .
Z M a d r y t u ,  dnia 7. K w ie tn ia .

Na w c z o ra jsz e m  posiedzeniu  kongressu  w z ię ­
to  nakon iec  pod  ro z b ió r  py tan ie  w z g lę d e m  
m ającego  się z a w rz e ć  z Anglią t rak ta tu  h a n ­
d lo w eg o .  S ądzono  dosyć p o w s z e c h n ie ,  że 
d e p u to w a n i  katalońscy w  tej s p ra w ie  g łos  za­
b io r ą ,  lecz zdaje s ię ,  że im P rezes  rad y  m i-  
n i s t e i y a l r i e i  n a  o so b n ć m  z g ro m a d ze n iu  d a ł  
z a p e w n ie n ie ,  i i  o tak im  trak tacie  h a n d l o w y m  
ani w zm ian k i  n ie b y ło ,  i p rze z  to  zm usił ich 
do m ilczenia. Ale gdy  o tern zaspakaja jącem  
o św ia d cz en iu  s w o ic h  K o m ite n tó w  w  K ata lo ­
nii z a w ia d o m il i ,  rzecz  ta utajoną być  n ie m o ­
gła, i d e p u to w a n y  z J e re z  de la F ro n te ra ,  P a n  
S a n c h e z  S i l v a ,  są d zą cy ,  iż in teressa A nda-  
luzyi p rz e z  w y łą c z n e  pop ie ran ie  p rz e m y s łu  
katalońskiego upoś ledzone  zos ta ją ,  p o czy ta ł  
za rzecz  p r z y z w o i t ą ,  p rzy p o m in ać  na w c z o ­
ra jszem  posiedzeniu  K ongressu  r z ą d o w i ,  iż 
się z o b o w ią z a ł  p rze łożyć  te raźn ie jszym  K or-  
tezom  pro jek t  do p r a w a  o w p r o w a d z e n iu  za ­
gran icznych  to w a r ó w  b a w e łn ia n y c h  i w y w o ­
żeniu k ra jo w e g o  zboża. P rzy  tej sposobnośc i  
o d w o ły w a ł  się do tw ie rd z en ia  S ir  R .  Peela  
w  pa r la m en c ie ,  że w n io se k  w z g lę d e m  z a w a r ­
cia trak ta tu  h a n d lo w e g o  z Anglią  rząd  h is z p a ń ­
ski up rze jm ie  p rz y ją ł ,  p r z y w o d z i ł  na pam ięć  
w ielk ie  ob o w iąz k i  w d z ię c z n o śc i ,  jakie H is z ­
pania w z g lę d e m  A n g l i i ,  jako sw o je j  jedynćj i 
szczerej politycznej p rzyjació łk i zac iągnę ła ,  i 
w y p r o w a d z i ł  z tego w n io se k ,  że H iszpania  
p rzy  za w ie ran iu  trak ta tu  h a n d lo w e g o  z te m  
m o c a r s tw e m  d o  w ie lk ich  p rzy z w o le f i  posu» 
>vać się będz ie  m usia ła  P r e z e s  r a d y  n t i -  
n i s t e r y a l n ć j  odrzekł na to , iż rząd nie
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j e s t  b e z z a s a d n e .  Zrobiono z podania tego ? lrz3rrria{ jeszcze upow ażnienia  od Papieża do 
b roń  stronniczą, a z myśli, w  jakićj pogłoskę ^ a S° do chrztu, 
tę  rozsiano, w nosić  należy, iż jćj tylko do n  .  i •
w zb urzen ia  um ysłów  użyto. Muszę zatćm z  R r « * » n -  j  • \  \r • -
Kongressow i jaw nie  oświadczyć, jak się rzecz 1 dn,a '•  k w ie tn ia ,
m a  w istocie. W  moc artykułu ustaw y z d. T ^ Tzy  sposobności w yśw ięcen ia  tutejszego 
9. Lipca 1841. Widzi się rząd zmuszonym p r z e . lo ternuncyusza papieskiego na Arcybiskupa m e .  
łożyć projekt do p raw a  o tow arach  bawełnia- c h *>nskiego, odbytego w  zeszłą niedzielę w  ełó- 
n y c h ,* i  chciał dla w y w o z u  p łodów  hiszpań. w n y m  kościele w  Mechlinie, pow iada jeden 
Skich do  Anglii ile możności jaknajwiększe dziennik tutejszy, ze to jest piąte święcenie 
osiągnąć korzyści. O bow iązk iem  albow iem  §°  rodzaju, odbyw ające  się w  Belgii Pier- 
jest rządu  starać się o to ,  aby nietylko jedna 'T 5Ze nastąpiło w  roku 1642. w  Bruxeli, gdzie 
gałąź przem ysłu , ale zarazem wszystkie ró» 6I  ̂ łakze i trzy  następne odbyły. O becne 
w n e j  doznaw ały  opieki. .Nigdy on interessów Przechodziło wszystkie poprzedzające blaskiem 
zagranicznych nad mtcrsssa kra jow e nie prze- 1 przepychem . W szyscy Biskupi belgijscy o- 
riesie.ct Na tero nieco dw uznaczęćm  oświad- cv oczo * Ićj *posobności korzystali, dla.okajsa- 
czeniu zaprzestał K ongres , a później nieco* nia Pub 'cznie sw ej przychylności do stolicy 
jeszcze Pan  M a l a ,  depu tow any  z Barcelony, apostolskiej. Tak w ięc  w  koło Kardynała 
ż y w o  in teressów swojej prow incyi bronił i A r t;>,biskupa niechłmskiego zebrało się pięciu 
u trzym anie  tamecznych rękodziełni bawpłnia- B,s“u p ó w . N o w y  Arcybiskup otrzym a nieza- 
nych  g łów nćm  pytaniem m ianow ał. w o d n ie  me zadługim czasem z Rzymu sw oję

Przed  niejakim czesem ukazał się , jak w ia -  "om inacyą na Nuncyusza, w  którymto chara- 
c o m o ,  W C o n s t i  t u c i o n a l u  barcelońskim, kterze tu przebyw ać  będzie i tym  sposobem 
p rz e c iw  osobistości Króla F ran cu zó w  w y -  P, e r ' v<ze miejsce w  tutejszem ciele dyploma- 
m ierzony  i w  nader  cierpkich w yrazach ulo- łJ cznem z3jmie. Wyższe katolickie to w arzy .  
i o n y  artykuł pod  napisem: „Piekielny plan i tyv,? w ynurzy ło  także sw e  przywiązanie  do
L u d w ik a  FBma.« W  skutek niezupełnie ro- e loJ lc> apostolskiej i d o  osoby Internuncyusza 
zw azne j  reklamacyi tamecznego irancuzkiego 1 obaro w a ło  m u w* podarunku bogatą i gusto- 
VVicekonsula, zalecił rząd Fiskałowi przesłać ^ n ą  kaplicę. K ról obdarzył go b ry lan tow ym  
<5w artyku do  Sądu przysięgłych dla prassy. * rzy zem i nadał mu zarazem wielki Krzyż ord. 
S ąd  ten , jak to  przewidzieć można było , osą- g l°P °Il? a- Zebranie  się wszystkich B iskupów  
c z i ł  artykuł ten niewinnym i całą skargę zw a- belg ijskichnauśw ietnienieśw ięcenia  X.Fornan*
", W j e c z c r e m .  — Na dzisiejszćm posie- S 0-™.1*'.® ?aP*w ne takig na celu zbicie rozsianych 
dżem u Kongressu okazało się , i e  dane w czo- P 0.6'°.sf k o zachodzących między tymże a naśzy- 
yaj przez Ministra Prezesa wyjaśnienia pod nn  K r u p a m i  n ieporozum ieniach, a to z p o - 
w zg lędem  traktatu handlowego zaspokoić nie V ° du obslavvania Kardynała  i niektórych Bi. 
zdo ła ły ,  i ze w iększa  część depu tow anych  skuPbw>. w b r e w  przedstawieniom  z R zym u 
Spr3vrę tę nsłychiniast załatwić nncf^nAiw.']« przy  w niosku o nad.imp rvw ilnoon iiA»Ak^.’_

6 przełożenie to zayyyrokoyyał, Krok tak o w y  całkiem pochwalił. Je ie l i  zaś 
później radzono z tamtąd Biskupom yvniosek
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ten  cofnąć ,,uczyniono  to tylko z w zględu na
trudności s tósunków  w ew n ę trz n y c h ,  jakieby 
z tąd  wyniknąć mogły, gdy przeciwnicy ile 
możności dzieło to zn iw eczyć pragnęli a n o w e  
M inisteryum nie śmiało się na żadną stronę 
s tanow czo  przechylać, aby w  czasie obrad w  
Izb ie  klęski nie ponieść. Biskupi zaś belgijscy 
tem  mniej myśleć mOgli o ffljrzeciwianiu się 
poleceniu papieskiemu, gdy Papież jest w ła ­
ściwie tw ó rcą  uniwersytetu leodyjskiego. Cho­
dziło juz tylko o cofnięcie p ierw iastkow ego 
w niosku, zatem o sarnę fo rm ę; bo co do isto- 
ty  rzeczy iadve  n ieporozumienie zachodzić nie 
m o g ł o m e  zachodziło, Wszyscy przeciwni- 
cy w niosku  składali w  tym razie całą w in ę  
na Księdza R am a, Rektora un iw ersy te tu  leo­
dyjskiego, mówjąc, źe on przez sw ó j w p ły w  i 
zabiegi w  p ew n y m  względzie między Bisku­
pami rej wodzi. K apłan  ten ,  mający wielkie 
zasługi w  u tw orzen iu  i  wzniesieniu uniw er-  
sytetu leodyjskiego, m ocno  się naturalnie zaj- 
n iow ał Wnioskiem tak blisko dotyczącym się 
konsolidowania tego wielkiego zakładu; a l l  
nie zna go zapew ne ten ,  co m u zamiar sprze­
ciwiania się R zym ow i przypisuje , i mylnie 
n iezaw odnie  ocenia Biskupów belgijskich, s ą ­
dząc, . że ei w p ły w o w i  męża tego ulegają. 
Zgłębianie w  ogólności całej tej sp raw y  samo 
przez się fałsz podań takow ych w y k ry w a ,

A V e o d y j u m ’ dni* 12. Kwietnia. 
Belgijski Porucznik  artyleryi Navez o trzy­

m ał od N. Cesarza rossyjskiego kosztow ny
D iersc ie n  hrrlanłAWfM ««» JL - ____i Jno w ę

K h T  i ! L yx!ęc!a Ausłryackiego z K rólow ą 
e •} _ tą, jest czystćm urojeniem. B ez­

względnie na trudności polityczne, nie zna-
ied y 8lęi * ' t e ,VV całym <jomu Cesarskim api jeden członek dosto ,ny, k tóryby B urbonom
hiszpańskim, chociaż ci przed 130 laty dom o­
w i  Habsburskiemu koronę hiszpańską w ydarli 
uwłaczać chciał. Arcyxiąźęta nasi za nadto  
Wiele posiada/ą delikatności i szlachetności, 
aby obok tronu stanąć mieli, który potokami 
k rw i okupiony, , którego sporne dotychczas
p raw a  w b re w  się sprzeciwiają zasadom, dla
ocalenia k órych Austrya od tylu lat walczy. 
Tyle tu  tylko szczerze ży c z q, żeby sp o k o jm ić  
> porządek do ow ego  .nieszczęśliwego kraju 
Wróciły. Bo ustalenie ,ch w  Hiszpanii zabez­
piecza m ocarstw om  E u ro p y  na przyszłość ła- 
łwiejsze dozorow anie  f rancuzko-dem okra ty ,  
ęznych i anarchicznych zabiegów, a temu ce­
lowi n i e  jednę oharę przynieść tu gotowi.

Dzisiaj przybył tu goniec angielski z  Stam . 
buł u ,  przyw ożący  — w e dle pogłoski — nie-

H erade6 °  stanie ®PraW W Persyi i

S y r y a .
/ r r  ^  B e j r u t u ,  dnia 16. Marca.
(Tunes.) — Ajenci  to w arzy s tw  francuzkich 

dla podburzenia Chrześcian na W schodzie

. • ,----- '  ■ Kusziowny
Pierścień bry lan tow y za to ,  i e  p róby z n o w a

pa,n?’. «y*Mane w  Leodyjum  przez ofi-
^oss^fskl,ch 2 polecenia cesarskiego,

- f S c  * raÓtrni popierał.  Belgijski Pu łkow nik  W it to r t  otrzymał z tego
6amego p o w o d u  o rder Ś. Stanisława. D

A u s t r y a ,
Z W i e d n i a ,  dnia 12. Kwietnia. 

D aw niejszy Spraw ujący  interesa Francyi 
w  M adrycie , P. P a g e  o t ,  od 4 dni w  stolicy 
nasze, p rzebyw a. Poseł francuzki, Hr. Fla- 
hault, onegdaj go Xięciu M etternichowi przed- 
stawiał i odtąd odbyw ają  się konfereneye mię- 
dzy angielskim , francuzkim Posłem, ściąga.ą- 
ee si« do pytania hiszpańskiego. Zdaje się, że 
po  zniweczeniu dawniejszego planu L udw ika  
Filipa aby pytanie to w spólnie  z m ocarstw a­
mi północnemi załatwić, novr e  ze strony F rań-  
cyi czy " 'ą  m iłowania, by sp raw ę tę inną d ro ­
gą z m ocarstw am i w spom nianem i uporządko- 
" Z l t  I ™  Paf 0t Pos,adał r)ieograniczone za-
K r ó l o ^ i 0T rCh i SWC8°; Wszakźe o uznaniu 
b e z i  ' i  ’f  *' ze strony d w o ru  naszego
bOrskieeo P r  "'r °\q- d°  * ^ 0 dw oru Pelers* burskiego i Berlińskiego ani myśleć. Co za-
graniczne gazety o  zam ierzonem  zaślubieniu

• ----- " “ •Msudu na wscnoazie
n a d z w y c z a j  rozw ijają  czynność i ludność 
nadbrzeżną az do Tripoli w 'zakupiony na Cy­
prus  proch opatrzono. W  Tripoli największe 
panuje w zb u rzen ie ; Chrześcianie m ó w ią  tara 
o  odm ów ieniu  płacenia poda tk ó w , a T u rc y  
o zam ordow aniu  Chrześcian. T urcy  nie tak 
n a  w ł a s n e ,  p o l e g a j ą  s i l e ,  jak  n a  spodziew anej 
p o m o c y  braci sw ych  z o k o l i c y .  G dyby w o i-  
na rei.gi,na w y buchnąć  miała, dozylibvTm v  
k rw a w e ,  wiosny. Rychłe p t t y b y j  
E m u .  B=s*,r, Sy„a ,es » k | , £ ,  V o d ^ r S ?

T urkom anie  w  północnćj części Syryi zbun­
to w a w sz y  się, żadnych p o d a tków  rząd o w i 
wv*łańćmU płac ' ć .nie fh c ą ;  przed w ojskiem

C h i n y
M a k a o ,  dnia 18. Stycznia.

Chińczycy mają w  Kantonie trzech hollen- 
derskicn m źenierów , k tórych przed  kilku m ie­
siącami sprowadzili z J a w y .  W ła d z e  K an-

i°roblaZkłaam ° Wały ? n° WU -Źe8lu«ę na rzcce 6 I uf kamienną. tak, ze najmniejsze statki an­
gielskie me mogą się dostać za W am poa. Przez

w ne  ° ę ? ym ui ‘ł  Chińczycy tysiące broni, za- 
pe , rP Singapore, z których wiele ma naw e t  
znak I o w r u ,  W  bateryach na około Kanto­
nu  Uczą przeszło 4U0 dział, pomiędzy femi kil­
ka bardzo pięknych. Z zatoniętej yy  prze-
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•z łym  roku na w o d a ch  chińskich fregaty fran- 
eu zk iej, w y d o b y li Chińczycy' działa i sobie je 
p rzyw łaszczy li.

Cesarza chińskiego oburza i niepokoi po ­
s tępow anie  cudzoziem ców , i przy czytaniu 
kilku ra p o r tó w  namiestników sw oich W p ro ­
w in c ja c h ,  miał łzy wyłewaó. W  prowincyi 
Peking róbią wielkie przygotowania do od- 
'parcia napadu Anglików, których 'się  tam spo­
dziewają . Także w  okolicy Ningpo zebrano 
znaczną ilość wojska.

SCESTA K R A J O W A .

Rozmaite wiadomości.
Z  P o z n a n i a .  — Dziennik U rzędow y Król. 

R egenc ji  w  Poznaniu  z d. 19. Kwietnia r. b. 
obejm uje  doniesienie, źe examen tegorocźriy 
W  celu przyjęcia do tutejszego głównego k a ­
tolickiego Seminaryum nauczycielskiego, odbę­
dzie się dnia 4. Lipca r. b.; — o taryfie b ru ­
kow ego  i m ostow ego  w  W s c h o w ie ;— o jar­
m arkach ; — o uczynkach pobożnych i ogło­
szenia tyczące się obligów długu skarbowego. 
£ — ;— "Tygodnika literackiego., wyszedł JVH 
12ty i zaw ie ra :  V ittoria  Accorombona, przez 
Tieka (ciąg dalszy). — W yjątek z rycerskiego 
rapsodu „Bitwa pod Płowcami« (poezya) prz. 
A. C. — Uwagi nad literaturą w  Galicyi, — 
Kilka uw ag  o filozofii nowszej (dokończenie). 
—  R ozbiór k r y t y c z n y  h i s t o r y i  l i t e r a t u r y  poi- 
skińj, p rzez  JVI. W iszniewskiego — przez A. 
Mosbacha. — Doniesienia literackie.

Z B e r l i n a ,  dnia 15. K w ie tn ia .— W  to w a ­
rzys tw ach  wyższych r n o w a  o  t e m ,  ź e  na r o z ­
kaz Najwyższy w y d z i a ł y  S t a n ó w  w  S i e r ­
pniu  r. b. zw o łane  być  mają, aby dać zdanie 
•w o je  o niektórych rozdziałac h mającego by ć za­
prow adzonym  us taw odaw stw a i administracyi.

N . Fan ku końcowi Czerw ca do Pe te rsbur­
ga się uda , aby tam być obecnym na uroczy­
stości srebrnego wesela NN. Cesarstwa. Po- 
W róc iw szy  s tamtąd, uda się N. Pan z najdo­
stojniejszą małżonką sw oją i wszystkimi d o ­
stojnymi członkami d w o ru  do Kolonii i K o­
b len c j i ,  aby tam odbyć wielki przegląd w o j ­
ska. Przegląd ten odbędzie się z w span ia ło ­
ścią odpow iednią  potędze i s tanowisku Mo- 
narchy  naszego. K ró low ie  H anow ersk i ,  Ni- 
derlandzki, Bawar.-ki, W irtemberski i Belgijski, 
dw aj Arcyxiąźęta Auslryaccy, VVVV. Xiąźęta 
Heski i Badeński i Xiążę Nassau i Anhalt, oraz 
Xiąźę z dom u Orleans (p o d o b n o  Xiążę N e, 
niours), a może naw et i Xiąźę Albrecht, mał­
żonek K ró low ej W iktory i,  w ładzcę  Pruss 
nad  czarującemi brzegami Renu otaczać będą 
— będą oraz świadkami w ytrw ałości i potęgi 
oręża pruskiego i miłości, jaką w ie rny  naród do 
Króla sw ego  i dom u panującego jest przejęty.

( Z Itozm , L w ow sk .J
t au tu r^°.*em P °  gładkim gościńcu toczyły się 
kółka n a j t y c z a n k i ,  i nagle stanęły u pochy­
lenia się gory przed rogatką, która długim żu­
rawiem podnosząc się, otwierała jakby bramę 
do przedmieść miasta X .. ,  jednego z celniej­
szych naszego kraju. . 1

Byłato wieczorna godzina dnia zimowego, 
który dosyć łagodne inioł powietrze; od po­
łudniu weselił Sią słońcem, jakoby jałmużną, 
Ktorę odbiegłe lato , ubogim miesiącom zimy, 
niekiedy z btości nadsyła. Jadący  najfyczankę 
by łto  młody męzczyzna. Twarz jeg o , zarysu 
kształtnego, płci bfondynoin właścfwej, o'źy- 
wmfla rumieńcem , zdrowia, mszyła się już zło­
tym włoskiem Po. nad ustami, i kędzierzawiła 
gładką, wabme utoczoną brodą.

Długi jednostajny rnclu  bryczki, furkolna 
muzyka kół szybko się posuwających, wkoły- 
sały jadącego w  ten stan umysłu do dumart 
skłonnego, w którym jakby 'senną powieką 
oddzielają się zmysły od lego świata, co nas 
otacza, a dusza zamknięta w sobie, otwiera 
arkę przeszłości, i z niej ptaszki myśli i pta­
szki wspomnienia, wypuszcza do lofu p o 'n ie ­
bie lantazyi.
• 'V e wstrzymywanie szybkiego pędu
jazdy, zbudziło młodziana, piękne malowidła 
myśli rozwiały się i znikły; na twarzv jego 
zaiysował się uśmiech jakiś bolesny, bo oba- 
czyi przed oczyma sweini świat rzeczywisto- 
śc i : ,p łaszcz  zimy na polach, kilka suchych 
wierzb przy drodze, kilka chatek z pogiętemi 
dachy i pruchniejącą ścianą, a smutniejszą orf 
do mow, postać zbiegających się ku niemu ludzr.
J B ylito  brodaci synow ie Jordanu, nieodslępni

fcitmiduzic, oyii euusary uszami miejs 
czemek, które instynktem pająka sieć faktorów 
swoich wysuwają aż do rogatek, na połów 
nadjeżdżających z tej s trony podróżnych.

raz> trudną do opisania wrzawę, wznieciła 
ta gromada na różne, tony wabiąca, nęcąca za­
głuszonego tym wrzaskiem podróżnego: "W ie l ­
możny Panie, mam staacyę i delikatną stancve,* 
(wołał jeden). * Y’

co go W .  Pan będzie szukał stancy i? 
W .  Pan do "Kpgutka.. zajedzie; tam same 
wielkie państwo stawają...

"Jaśnie Banie: G r u b a  ż y d ó w k a ,  śliczna 
kamienica; Pani Hrabina dopieroco wyjechała, 
kapitalne ma wino... '

"O t  uczepiła się bieda; gdzie Pau każe j*e- 
cnac: « (zapytał woźnica).
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•D o »Grubej Żydówki* W .  Pan zajcdzie; 

Pani Hrabina tam stała; kapitalne wino, ex­
tra -feiri."

- W .  Pan raz spróbuje-^Niedźwiedzia," to 
W .  Pan będzie zawsze tam sławni «r .

»Ny, panie furman słuchaj; ńa co W .  Panu 
Niedźwiedzia, W . Pan kazał pod "Kogutka.*

"Mniejsza z tem,« (rzekł podróżny), »jedź 
pod »Kogutka.«

I potoczyła się dalej bryczka w przedmieście: 
rojowisko domków drewnianych pod wysokim 
kapeluszem dachu, które wyszły, z swojego 
szyku, i porozłaziły się po polu; niektóre przy­
siadły jak żebracy bliżej gościńca; tu domków

Eara zyzern spogląda na przejeżdżających, tam 
udyuek odwrócił s ię . obliczem swojem od 

drogi, cały zatopiony w sadzie, a krzewiste 
gałęzie gruszy, jakby rzęsa nad okiem, wiszą 
nad okienkami tego, ubóstwem wiejskiem na­
cechowanego mieszkania. Tu i ówdzie dźwiga 
się od ziemi jakaś kamienica; widać jak ciężko, 
jak powoli odbywa tę operacyę swego wzro­
stu,^ bo ledwie na warstwę cegły podrośnie 
w górę, to znowu nieboga lat kilka odpoczywa. 
Tu widać dom bez dachu, taui d a c i i  n a słup­
kach oparty, a uie ma jeszcze domu; tu bu­
dynek bez komina, tam na pogorzelisku stoi 
wysoki komin, któremu brakuje tylko domu. 
— Uzupełniają ten obraz zaniedbanie i niepo­
rządek: parkany nachylone, wpół rozebrane 
płoty, mosty nareszcie, którym zwykle brakuje 
posłania. — Oko podróżnika przejeżdżającego 
taką ulicą, przebywa prawdziwą torturę, bo 
nigdzie miłej nie obaczy formy i składu, ni­
gdzie czystości; na kaźdfem miejscu wyciśnięta 
pieczęć żydowskiego plugastwa, razi oko, serce 
dręczV i mysi osimitnia. — ^Vjezdzaur^ iiare- 
szcie do miasta; odpięło swój pas warownego 
inuru: baszta jedna i druga, nadyma się jeszcze 
wypukłą ścianą, ale miejsce śinigownic i spis, 
któremi jeżyły się jej strzelnice, zajął pilnik 
zegarmistrza, albo spokojuiejsza krawieckiego 
kunsztu iglica.

Po nad kamienice i kamieniczki o trzech 
okienkach, obdarte z tynku, świadczące o w y­
sokiej cenie wapiennego kamienia, zaczyna się 
wynosić spiczastym swoim dachem, patronka 
miasta: F a r a ;  nareszcie iia kwadratowymi ryn­
ku; zamkniętym domami w podsienia z włoska, 
pofitrzegasz sędziwy ratusz. Stare M a g d e -  
b u r g i i  tronowe krzesło, zajęte dzisiaj przez 
inną d y n a s t y ę ;  przez przezacny M a g is t r a t .

Bryrzka z naszym podróżnym wjechała na­
reszcie w otwartą na oścież bramę, nad którą 
zawieszona tablicą, nosi w swojem godle: "Bia­
łego- Kogutka.* ' *

*  J _  O B W I E S Z C Z E N I E .
arząd D e p o z y tu  Sądu podpisanego poru- 

cz° ny zostaf U rzę d n ik o m  następującym:
1) W n e m u  N a g ł o ,  R ad zcy  S ąd u  Z iem sk o-  

m iejsk ieg o ,ja k o  p ie r w s z e m u  K u r a to r o w i;
2) Wttiu H e n k e l ,  Assessorowi Sądu Ka- 

meralnego, jako drugiemu Kuratorowi*
3) Ur. M y n d y c h ,  Kalkulatorowi, ja k o  Ren- 

dantowi-
Tylko tym trzem urzędnikom razem i za 

Wspólnym ich k w i te m  mogą być pieniądze i 
rzeczy  wartość pieniężną mające Z b ezp ieczeń­
stwem do Depozytu złożone.

G d y b y  dla c h o ro b y  |u5 in n ych  prawnych 
p r zeszk ó d  zaśtąpiem e k tó r e g o  z ty c h ż e  U r z ę ­
d n ik ó w  w y p a ść  m i a ło ,  n a ó w c z a s  to  za każdą ’ 
rażą p rzez  o b w ie s z c z e n ie  na tablicy  czarnćj 
do w ia d o m o ś c i  p od a n e  zostanie.

Dni depozytowe u podpisanego Sądu w  Śro­
dę każdego tygodnia zrana o godzinie Dlćj od­
bywać się będą.

Ponieważ przyjmowanie asserwatów do 
Depozytu przez wyższą władzę powtórnie 
zakazane zostało, przeto wzyvvarny tych, ktd- 
rzy pieniądze, papiery wartość pienięźrią ma- 
łące, dokurnenia lub inne rzeczy do Depozytu 
zlozyć mają, ażeby takowe podług przepisów 
yrdyriacyi Uepozytowćj wcześnie d o  p r z y j ę ­
cia do Depozytu ofiarowali, aby D e p o z y t o w i  
potrzebne w  tej mierze upoważnienie do przy­
jęcia ich udzielone być mogło; a wtenczas do­
piero, gdy podający o tem zawiadomieni z o ­
staną, złożenie w  dniu depozytałnym nastąpią 
powinno.

Ddyby zaś ktokolwiek mimo tego postano- 
wienia p r z e d m i o t y  takie  d o  a s s e r w a c y i  z ło ż y ć  
chciał, s p o d z i e w a ć  się może, £e z  wnioskiem 
swoira oddalony zostanie,

Kościan, dnia 29. Marca 1842 
_ _  K r ó j e w s k i  S ą d  Z i e m s k ó - m i e j s k
• * P °  ,r? K o c i o ł k i  i G a ć ,  w  powiecie 
Warfskim, w  gubernii Kaliskićj, 4 mile od 
Kalisza, pół mil i od Błaszków położone, i— 
mające rozległości około 1800 mórg magde­
burskich, w dobrym gruncie, z dostatecznemi 
łąkami, są z wolrtei ręki do sprzedania. —
O  warunkach sprzedaży dowiedzieć się roo*  

e pod Pleszewem.
Mieszkam teraz w domu lJ. Wieczorkiewi­

cza przy ozerokiej ulicy JYś 8.
i Dr. S c h o e n b o r n .

I ;—j (Dokończenie nastąpi.)

1)0 zaprowadzania konduktorów
od Król. Prześwietnćj Regencyi upoważnio- 
ny, polecam się szanownćj Publiczności przy 

f j ra2 ,nas‘al^  P° porze roku, ży­
czącej budynki mieć przeciw piorunom zabez­
pieczonemu Robię konduktory odpowiednio
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stósunkom miejscowym i grubości żelaza po 
5, i 10 sgr. za stopę bieżącą. 

P o zn ań ,  dnia 23. K w ie tn ia  1842.
A. P f a e n d t ,  mechanik, 

przy Gołębićj ulicy pod liczbę 6.

Tylko jeszcze parę dni za zni­
żoną, cenę otwarta jest

Wystawa płodów kunsztu
to jest:

O brazów  g o b e l in o w y c h
czyli

P o s t a c i  o b r a z o w y c h
całkiem  *  w ełny i jedw abiu wyrom 

b io n yck >
w raz

z  hosmoramą9
złożoną z optycznych malowideł cll'ektowych.

W y staw a  o tw ar ta  jest od lOtej godziny ran* 
nćj do 6tćj w ieczornej w  sali dom u F a l k e n -  
S t e i n a .

Cena wnijścia 8 '/, sgr.
jF V . Helm  z  F ran k fo r tu  nJM.

w  P o s ia d a ją c  t e r a z  w  zupełności z a k u -  
®  pione na teraźniejszym L ip s k i m  walnym  «  
S  jarmarku najnow sze Paryzkie mody dam- *  
§  skie, skład mój damskich to w a ró w  strój- ^  
®  n y c h i  m odnych  opatrzony jest wszelkie- ®  
9  mi nowościam i obecnej pory  w  jak naj- 2  
g  większój zupełności i w  jak najbardziój g  
®  zaletnym guście. ®
2  C. J  a h  n m
g  w  Poznaniu, Stary rynek JW 52. g
© ł l l i l l l i S I l l D I  I ))»4»111*1 '199190

Ekonoma żonatego, obeznanego w  w szel­
kich gałęziach gospodarstwa, i o badw a  języki 
posiadającego, wskaże G r a  e v e  w  Borku.

Świeżego w ędzonego  łososia ta- 
nio dostać m ożna , jako też bardzo 

dużych Messyńskich apelzyn i cy tryn , i sćra 
śmietankowego sztukę po 5§ sgr. u J ó z e f a  
E p h r a i m ,  W odna ulica i narożnik rynku Nr 1.

Kurs giełdy Berlińskiej.
D nia 19. K w ietnia 1842.

S to ­ K a pr. kuran t
pa

prC.
papie­
rami.

gotow i­
zna.

O bligi d ługu państw a . . . 4 104V 104V
P r. aug. obligacje 1830. . . 4 103V 102V
O bligi premiów handlu morsk. _ 83^
O bligi K urm archii . . . . 3's 102V _
Ilcrliń sk ie  obligacje m iejskie 4 104V 103V
E lb lągsk ie  d i t o ..................... Ą _
G dańskie dito w  T ................... 48 _
Zachodnio - Pr. listy  zastawne 102tj-
L isty  zast. W . X. Poznańskiego 4 106V 105V
W sc h o d n io -P r . listy  zast. . 3’i 102V
P om orskie d i t o .......................... 3'j 103'i3 1027- j5
K ur- i INowouiarch. dito . . 3h 102V
Szląsk ie  d i t o ........................... 3? — 102V

A k c j e
K olei B erlińsko-Poczdam skiej 5 127V 126V

dito_ dito akcje a prio ris . 4^ — 102^
K olei M agdebursko - Lipskiej — U 2 V

dito dito akejc a  prioris . 4 — 102V
K olei B erlińsko-A nhaltsk ie j — 108 107

dito dito akcje  a prioris . 4 —
K olei D usseldorf. - E lbcrfeld. 5 85'< 84<-

dito dito akcje a prioris . 5 100U
K olei n a d re ń s k ie j ..................... 5 97V 96-r

dito dito akcje  a p rio ris  . 4 101‘g- iooV

Z łoto al m a r c o ........................... _ —
13F ry d ry c h s d o ry ........................... — 13V

Inne monety złote po 5 tal. — 10 94-
D is c o n t o ..................................... — 3 4

Bfazwy kośtlolów.

W  kościele ka.tedralnym . 
W  kośc. fam, S. M aryi Magd. 
W  kościele !§. W o jc iech a  . 
W  kościele S. M arcina . . . 
F ranciszk. (gm ina niera.-katol.) 
W  klasztorze Dominikanów 

klaszt. S ió s tr miłosierdzia 
W  kośc. ew'aniel. !S. K rzyża 
W  kośc, ewauiel. S . P io tra  
W  kościele garnizonowym  .

"W niedzielę dnia 24. K w ietnia 1842. r. 
będą mieli kazanie

przed  poladniem. po południu .

W  ciągu tygodnia od d. 15. 
do 21. K w ietnia 1842.

urodź, się

—-o .= ?
2 N £ U 0.1^3 S

X. W ik.M ultyszc wski,
- Prof. Prabucki.
-  Mans. D uliuski.
- P rob . K am ieński.
- R egens Pohl.
- P r. Sclioltz.
- P rob . Dyniewicz. 

Kandydat.
Kandydat.
Kand. Held.

X . P rebend . Grandke.

Kandydat.
Kandydat.
K nd. Schm idt o 2. god,

um arło

- ■ 3 - 5Ji S

ślub
wzięło

par

4
8
2
4

Ogółem | 15 | 8 ( 14 | 8 | 14


